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złożą  sp raw ozd an ie  p oselsk ie  i m ów ić b ęd ą  o sytuacji politycznej. j,

Obywatele! Towarzyszki i Towarzysze! Jawcie sty U sznie!

Okr. Kom. Rob. ?. P. S. we Lwowie.

Rada Naczelna P. P. S.
p WARSZAWA, i 7-go trz e śn ia . (Tej! wl.).

"7̂ ?- ssobbtę i ujealzieilę toczyły się obrady Rady 
. C e l n e j  P. P. S. Po sobotnich obradach n,a 

form alnej i politycznej obradow ano w nic- 
ziftłę nad następującem i referatam i 

p h 1 Spraw ę organizacji referow ał tow. poseł 
poczem p rzy jęć , szereg u cii wal o orga- 

^■t-acji a składzie Kongresju partyjnego oraz 
7-m-anie s ta tu tu  i opłat podatku party jnegju. 

, 2] 0  sy tuacji g tó ą tb ro z tf j  i drożyzn i 3 refe-
v- to w. poseł Diamand1. 

t *) Spraw ę polityki zagranicznej leferow ał
7 %  [vr>seł Pert.

| )  0  stosunku cło m niejszości narodowych

referow ał tow. po^et Niedziałkowski.
5} 0  : tosunkif partji do organizacji zawodo

wych referow ał law. poseł Kwapiruki. Resztę 
'pmiktów poiządku dziennego! m. in. stosunku no 
kooperatyw , spraw y srniorza/łu, sprawy kultu
ralno -oświatowe przekazano C. K. W. >

Ucliwałono rezolucję, że podczas K ongre
su  tna  się odbyć dgófno krajowy zjazd orda ii 
zacji kobiecych.

Dalej ucliwałono rezolucję wzywającą. Zw ią
zek parlam entarny  P. P. S. do poczynienia za- 
,biegów w kierunku zw ołaniu Sejmu w  najk ró t
szym  term inie.

p, ^ A R SZ \W A ,  t7-gjo września.. (Teł. wł.), 
jy u  wyborach db rady miejskiej w 1 Bytomiu. 
uSl 1 ?o rz ąd  socjalistyczny z-oslal przez r /ą d  

u , ięty p p g, Gdihijcalto wielkie zwycięstwo, 
^ s e m k ą  klęskę.

Z listy  P. P. S. Ayyhrano 13 radnycli, z 
ósemki tyli ko 5. ZUokbwane 2 listy N. P R. 
i Unja demokratyczna otrzymały 1 mandat. 
Ponadto kilka mandatów' uzyskały listy ży
dowskie. i

K o r f a n t y  -  B o

ARs ZAWA, lT -lf. w rześnia. (Teł. ,v! |. 
ł^ohnw *^ w ieczorny" donosi z Berlina: „Rote 
•eum * . Oj-flasza arty k u t o podziale wschodnio- 
Vvł)łVAv l,;rz€|mtv;.słu, t. j. o podziale sfery 
% łb żc*0^  W polskim Pismo stwier- 
r°lę. 'tan ty  w tej" sprawie odg ywa czynną

"idu- ' --1" :i
°  podział wjdy.WÓAÂ  międz; Bosslą, 

i )t e " n igruuę Roickfellera a Shnnesa,

s a l  -  S t i n n e s ,

Dalej pism o donosi, ze zak łady  Hohnnlohe 
na G. Śląsku, w których zarządzie zasia m Kor 
fanty p o z ts  a ja  w ścisłym  związku z zaąldd ;mi 
Kruppa!

W ostatn im  czasie Bosel przy poparciu 
Korfantego zak łada jako Jilję sAvego AYiedeńskie- 
go llnion-Banku osobny bank d ła Polski z od
działam i we w szystkich w iększych centrach 
przem ysłu  polskiego.

Zwołać Sejm!, y 1 ? r 1- ’. ■ -. • \ i 1
W położeniu, w  aklem znajduje się Polska, 

każda ehwyl& w ysunąć mioże i W ysuwa spraw \ , 
w ym agającej zasadniczej decyzji, której Rząd 
bez Sejmu pow ziąć nie może.

M inister skarbu  przedłożył wniosek, żąd a
jący upow ażnienia sejrwuwegb do .wydania nowej 
emisji bonów , złotych no wysokbści 5U miljn.- 
nów złotych polskich, czyli franków  sza tjcur- 
rikjch P. m inistrow i spieszno z tą  sprawną, gdyż 
wkrótce przypada uermin spłaty dawniej ; wy 
puszczonymi bonam i''z ło te im  zaciągniętych zo
bow iązań v» A^yso kości 50 miljonów złotych.

Ma być zaciągnięta now a pożyczka, ceimr., 
spłacenia dstarej.

. O rzeczy tej najeżałoby pomówić, aje Seim 
jest zam knięty. Z innych wzglądów zam knie
cie Sejmu Rządowi jest bardzo na rękę ab< 
term m  zbliża s ię  i pieniędzy w kasach  państw o
wych niema..

Artykul *6 konstytucji pow iada. Z ac ią ; 
ghbęcie pożyczki p ań stw o w ej...' może nasiąpm  
tylko n a  mocy ustaw y, a artyku ł 3 stAvi»rdzH: 
Niema ustaw y l/ez zgody Sejmu, wyrażonej w 
sposób regulam inow o ustalony.,"*

W nioskiem, złożonym. av kuncelarji sejmo- 
Ayej, Rząd w yraźnie określił, że chodzi m, po
życzkę, a konstytucja niem niej Ayyraźnie'żąda. 
zgody Sejmu, w yrażanej av sposob .eg ułam i. 
nem  określony. Jest rzeczą jasną, ze Sejm po
winien być natychm iast zw o la io , a idzie tu o 
kwotę niemałą, gdyż 5 0 ,0 0 0  0 0 0  złotych, to zn. za 
2.50u.000.000.000 urnrek. 1

NieAviadamo, -czy R ząd żądał ZAvotauia 
Sejmu, ałe wiadomo, że stronnictw a rządoAAm 
boją się zAWułama sejmu, obawiają s :ę dysku
sji SejinoAAuij, nic px,ag'ną z d ić  3prawv ze SAvyub 
czynności poza,sejmowych, ani z położenia, do 
którego doproAyadziły państwjd

Rxpose przeniósł m in ister skarbu z -Sejmu 
na otAyarcio targów wschodnich, a  o upow aż
nienie do zaciągnięcia nowej pożyczki jedno
cześnie z p rze d ło że n ie m  projektu S ejnam i, zu- 
biaga u komisji kontroli dlugoAAr państw a. Ni 
ulega, żadnej kwest.ji, że i konstytucji nie p >- 
zostaAAja ani "-ienia wątpliwości, że uikL inn\ , 
jak Sejm  i tylko Sejm drogą iietawy może po- 
ZAYolić na zaciągnięcie pożyczku

W nonnalnycli Avanmkadi kom isja kontrol 
długów państw ow ych z oburzeniem  odrzuciła 
by -nsanuacaę nudwzycia się pod pirm>g)BÓfw; 
'Sefatu '



DZIENNIK LUDOWYi' 'Nr. Z IZ

Wspaniały oóraz w 5 aktach 
z życia luoów i zwierząt pół
nocy. Niezrównane krajobrazy.
D z i ś  K i n c  L E W ,

Sejm w ysłał do  Komis j,. kontroli długów 
państw a p. G łąbińskicgo, M ichalskiego, O siec
ki ?gO i Łypacewicza. Z ni,oh GłąbińsM  i O sioo  
k. wstąpili db Rady i z natury rzeczy nie mogą 
brać udziału  w kontroli swych w łasnych czy- 
r ów’ i nie mogL trw ale wykonywać swych' 
obow iązków . w komisji kontroli długów pań 
stwowych. ■

Artykuł 4 ustawyj[o komn.;ji kontro l1 dbigow 
państw ow ych pow iada: , " - ••

Jeżeli członek ko, kuu.tr przestaje* być 
członkiem  Sejmu, lub złoży swój m andat 
do kom., lub  też trw ale nje może wykonyWać 
sw ych obowiązków, wówczas kom isja na 
n a  jego m iejsce powołuje natychm iast z a 
stępcę. wybranego przez tę izbę, od której 
m andat otrzym aj usypu jący  cżl< nok komi
sji. W tym  wypadku Sejm względnie Senat 
bezzwłocznie uzupełni ustaw ow ą iiczhę za 
stępców przez no\Vy w ybór zastępcy.
Ustawa jest jasrua, nve przewiduje jednak, 

t e  zastępcami, wją p. -Chądzyński z N. P. R. 
i ja.

t rzewo<tn,,,^zący komisji kontroli długów, 
m arszałek  Trąm pczyński, zw ołał posiedzenia n a

wczoraj, a gdy si ęokfizalo, że z członków zja
wił się jeno p Łypacewicz, odroczył je do 27.

Zachod/.i obaw a, żd ifje kom pletna kom isja 
kontroli długów  może powziąć uchw ałę, sp rzecz
k ą  z  konstytuicflą( 1 Sprzeczną z Ustawą o komisji 
kontroli długów  państw a.

M arszałek Trąmpczyński powinien był juz 
n a , w czorajsze posiedzenie komisji zawezwać 
zastępców, przez .Sojim wy olanych , ustawia ządą, 
by to uczynił natychm iast, to znaczy raraz po 
w stąpiem u ;p(p. G łąbińskiego i Osieckiego do 
rządu, w  żadnym  razie bez zastępców pnawb- 
m ocne posiedzenie oabyć się  nie może.

Nfema Sejmu, niema nikogo, kteby czuw ał 
nad praw orządnością. '
T*'’ Póki Sejm m e będzie zw ołany, nie może 
nząd  em itow ać bonów zioty.cn.

Zachodzi obaw a, że jeżeli Sejn u nie bidzie 
zw ołany, niepraw nie zw ołana kom isja kontroli 
długów państw a, w1 niepraw nym  składzie, może 
powziąć niepjrawną, z Konstytucją sprzeczną, 
uchw ałę. »•; *' - I  1 dhern  , '.pj ‘j. '■

Należy .więc zw ołać Sejm!
Herman Diamancf.

■S- R. Najeży p rzypuszczać'’ kończą „Lw ie- 
s t ja “ — że m arzenia poszczególnych polski,cli 
im perjalistów  r ie w płyną n a  rozluźnienie s to sun
ków i f zachow anie równowag, m iedzy dwoma 
państwami, ;*  i  1

Strajk w warstatachUleJowyct- 
w Piotrkowie i Częstochowie,

v7ARSZAWA, 17-go w rześnia (Teł. ,wh) 
in a ile żąuań ekonom icznych wczoraj rąp ó  w y
buchł strejk  w sz ta tau i kolejowych w Pioti 
koWie i Częstochowie.

Rugi polityczne.
' .WARSZAWA, 17 gp arześn ja . (Teł. Wl'.j 

Jak się . wasz korespondent dowiaduje, ..ia zc 
stać  usunięty dyrektor protokołu dyplom atycz
nego Przeździecki, który został przeznaczony 

a  drugorzędną placów kę zagraniczną. Csunięcie 
Przeźdzjeckjegc m a być karą, za to, że wenodzi 
on  w sk ład  kom itetu, k tóry  zainicjow ał postawie 
m e popiersia ' śp. Narutowicza,

Jak  słyenać z tego 'Samego powodu m ają 
ń astąp ić  d a1;sze rugi ’ ”

M a r s z a ł e k  i i i s a d i s h  o d rz o c ą  p r ą e s ła n ^  m TJ p s n s ię .
W A RS/,'&w a ,  lV-gt> w iześm a. (Teł. wł.)., 

Przed kiikn dniam i kom isja gospodarcza sz ta
bu generalnego p rzesła ła  m arsz P iłsudskiem u 
pensję za 3 ubiegłe m iesiące M arszałek p ien ią
dze odesłał z . listem , w któ iyni zaznacza, że

żyjemy w okresie oszczędności, w o Dec czego 
w pierw szym  rzędzie nie powinni pobierać pensji) 
ci w szyscy, k tórzy nie są  w czynnej służbie. Do 
tej kategorji należy i P iłsudski. L ist ten wyw o
ła ł w sterach  wojskowych duże poruszenie.

Dyrektcrjat w Hj.s*n&nj\
MADRYT, 16. w rześnia (Pat). Gen. Primo 

R ivera złożył przysięgę w charak terze -szefa 
rządu. Król podpisał dekret nom inacyjny człon, 
ków dyrektorja tu , m ięazy nimi ośm iu generałów , 
'reprezentujących poszczególne okręgi wojskowo 
i jednego kontradm irała. Nja m iejsce Sil voli, w y

sokiego kom isarza w 'Marokkn, powołane gen. 
Aix Puru.

KRÓL R07W IĄZAŁ PARLAMENT. * ' 3
MADRYT, 17. w rześnia. (Pat). Król pod

p isa ł dekret rozw iązujący parlam ent.

I m  i i i  i i i i i i  t a  okiipowanem otwarła.
ELBERFELD, 17 w rześnia. (Patj. Dziś zo 

»tała.^o(fwarta granica pomiędzy terenem  oku
pow anym  a  resz tą  Niemiec..

*.- ■ • ,v •
-• A v . — —

NMANIFESTACJE PRZECIW  BIERNEMU 
OPOROWi.

AKWIZGRAN, 17. w rześnia. (Pat). N a -

licznych zgrom adzeniach, które odbyw ają się 
w prowincji nadreńskisj m ówcy w ykazują szcze. 
golowymi danym i, że bierny opór w Zagłębiu 
łtuhry  kosztow ał Rzeszę 150 m iljardów marek 
w złocic podczas gdy zapłacenie całej sumy 
odszkodow ań nieprzekroczyłoby 132 m ibardów .

tM rc p a n ie  dodaf&aro drażyźnianjicfi.
Zam iast przyspieszenia wypłaty dodatków 

drożyzniany,uh prac. państwowym,, o czem  ciągło 
'mówiły komunikaty urzędowe, w  h. rnies. do 
tąd nie w ypłacono dodatku z tytułu drożyzny 
w drugiej pnłowąe sierpnia, nie m ów iąc już' 
dodatku z pierw szej połowy września. Ponieważ 
razem  chodzi tu  o  kwotę w yższą niż połowa 
poborów wypłaconych 1. września,, zrozumie

£ażd'y ogrom rozpaczan ia int e-esow am eh. h a rd y  
•JzioU przynosi now ą i.«ę drożyzny/ wskutek 
czego opóźnianie wypłaty dodatków  oznacza zm . 
'weczenie ich wartość*. W idać zapow iadana 
energ ja  m in istra  skarbu skoncentrowała się na- 
pustej kieszeni prac. państw ., o których przy 
otwarciu Targów lw owskich z taką nienaw iścią 
się m ówiło.

, SE T K I, WAGONÓW JAJ N a WYWÓZ.

WARSZAWA, ,17-go września.  ̂(Teł - wh) 
Kom itet ekonom iczny Rady m inistrów  zezwoli
li a wywóz 150 Wagonów jaj w e.w rześniu , a  100 
wagonów w październiku. Główny ‘Urząd-.w y
wozu i przywozu dokonał już- podziału tyci 
kontyngentów między poszczególnych ekspor
terów,., |b;; (

J ---+ ■*--
O B L IC Z E N IE  TEGO RO CZNYCH  ZBIORÓW.

WARSZAWA, 17-go września. ■ (Tel. wh) 
Główny UrZąc statystyczny obliczył zbiór zleW 
malców w .calem państw ie n a  28*7 nńljonóv 
t. j. o 15 proc. m niej nijż w roku ubieghóul 
'W przeciw ieństw ie do ziem niaków  zbiór zboża 
i buraków  jest lepszy. Buraków^ będzie 3 ow- 
tjomy ton, t, -j. o 11 proc,, więcej. • ‘

   '
Znowu Katastrofa żywiołowa w }aponj'-

OSAKA, 17. w rześnia. (Pat). Gwałtowny 
cyklon zuurzyl ,m iasteczko Totfcori. ■ '

OSAKA, 17. w rześnia. (Pat). Reuter. Orkan 
wiejący od1 Miony morza, wyrzucił wielkie mńa| 
wód na m iasto  Tottori, które skutkiem  tegc za
sta ło  częściowo zniszczone.

PARYŻ, 1 7 .' w rześnia. (Pat). J a s  don<i6' 
„M atin“ na  podstaw ie infornracji a n g i e l s k i c h  

cyklon, który naw iedził w ybrzeża Japonji 
rzył m iasto Tottori, spow odował śm ierć 5 6t 
osób, s tra ty  im aterjajre obliczają na oO myJr 
nów jen.

LONDYN, 17. w rześnia. (Pal). Wedle U‘{0 
m acji R eu tera z Tokio, projektowany jest d* 
październik zw o łan a  nadzw yczajnej sesji 
lamentu kła zajęciu się spraw ą odbudowy- , 
n is te r m arynarki ocenia szkody w y rz ą d z o n e  
poitach japońsk i cii trzęsicniejn ziemi na 50 ‘j ‘
1 jonów jen. Aż do czasu  odbudowy Tokio 1 .

'• WARSZAWA, 17. w rześnia. (AWb Dz,ś 
opublikow ana została) odpowiedź rządu sowiec
kiego na notę polską, zawierającą warunki, pod1 
jakiemi rząd polski gutów uznać Związek Re- 
publifc Sowieckich W no,ćie tej rząd  sov lećhi 
polemizuje z żądaniam i pilskim i, dochodząc do 
wniosku, że żądania Pojliśki są usiłow aniem  re 
wizji traktu tu ryskiego

MOSKWA, 17. w rześnia. (Pat). „Izw iestija" 
w artykule wstępnym, szeroko om aw iają kwCotję 
m em orandujn, wręczonego posłowi polskiem u w-

Moskwie p. Knolowi. Autor artyku łu , W yrażając 
zdziwienie, że Polska .....miast przyjąć do w ia
dom ości fakt pow stania zw iązku S. S. S. R., 
jak  to uczyniły inne państw a, w ysunęta cały sze 
reg bezpodstaw nych żądań, dążących do jedno
stronnego rozw ażania r,ąm trak ta tu  ryskiego. 
Autor kończy artykuł przypuszczeniem , że ż ą 
dan ia  polskie Są wynikiem, nieporozum ienia, 
gdyż wąlpliwem jest, czy chwila obecna jest 
stosow na . i odpowiednia d la zaostrzenia w za
jem nych stosunków pomiędzy P olską a  S. S.

te(TI
ul®

koham y, N agaya jest najw ażniejszym  p°r 
japońskim . W ciągu osta tn ich  24 godzin bd'0211̂  
w kilku m icjscacn w strząśn ien ia ziemi, blsW*" 
czego k ilk a ' do tychczas tylko uszkodzony--1 
m ów zaw aliło  się. v

— —
1 z ł o t s  —  4 6  OOP Rrtp.

WARSZAW'A, 17. w rześm a. (Pat). 
rządzeniem  z a n ia  17 w rześnia m inister s aPgr- 
ustanowił nową cenę na 6 proc złote b r r , / - 
bo\ye serji I a ,  IB , 1C i ID , n a  45.nf,0 i;e0* 
(za lzło ty  ■ Cena objęta tom rozporząd®*0 
obov iiizuje orl du ia  18. bm

Ranelerz austrjachi w
WrARSZAWrA, 17. w rześnia. (Pat). ^ .

austrjacki dr. Seipel i m in ister sp ra ^  ^y.
Grimliorgor przybyli w nierlzielę dc. W '» ,
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Niebywały szantaż „Związku przemysł, p o lsk icr .
Jeszcze przed odzyskaniem nrepudłeglości 

Polski emigranci polscy w  Ameryce zgrupowań' 
w „Stow. mechaników polskich" skiadlali swe o- 
czczędlnaści na zakupno lub buuowę zakładów 
przemysłowych. Uzbierawszy znaczne sumy, ze 
składek członkowskich, zakupili mechanicy w Pol
sce dwie w ielk;e fabryki maszyn t. j. w Pruszko
wie i Porębie, k tóre zajmowały setki robotników.

Przed! kilku miesiącami w pranie polskiej kra- 
|Ov,jej i amerykańskiej ukazały się notatki, zarzu
cające Stowarzyszeniu mechluników, specjalnie za
rządowi „Poręby", że datkiem 4 mil tor ów mk. 
na akcję w yborczą Chjeny przyczynił się db  suk

cesów Ghjeny
Stow. Mechaników, którego członkami s4 nie

mal wyłącznie roboiinicy uczuto się głęboko dio- 
knlęte ty.n zarzutem  S postanowiło spraw ę zba

dać n? miejucu.
W ynik tego *śiedztwa jest niesłychaną po-, 

prostu rewelacją, jest stwierdzeniem dokumentami 
że
* CHJENA NA WYDORY PIENIĄDZE WYMU

SZAŁA
Oto specjalni delegaci stowarzyszenia Kusi- 

cki Kułakowski i Zwoliński — jak stw ierdlża „No- 
yy £w iat" nowojorsK1. — w książkach n,andrlo- 
Aydh „Poręby" pazysji czterech nuljcnów, ani 
też zt«Stiej inniej pozycji tego rodzaju1 nie znaleźli.

Badając zaś kor* bpondfencję Zarządu „Porę- 
bty" z „p oisKiir. Związkiem Przemysłowców M en 
tewyeh", ktorem r właśnie miała rzekomo w y
płacić „Poięba" Owe cztery miijony, znaleźli do- 
wodSy, że

2A ODMOWĘ WYPŁACENIA TEtiO PODATKU
( h j e ń s k ie g c  p r z e z  z a r z ą d  p o r ę b y ,, 
FIRMA t a  ZOSTAŁA WYKREŚLONO z  l i s t y  
•^ŁONKOW ZWIĄZKU PRZEMYSŁOWCÓW 

METALOWYCH.
Oolegad przypom; ają, że „Poręba" b y k  już 

^Przcdlnio usunięta z listy Związku za to, że Sto- 
,arzyszenii nie oddal o na drogę sądow ą tych 

"°botników. kiórzp blrab uuział w zaburzeniach 
^  Porębie.

W  tej sprawie istnieją [następujące dokumenty:

ECHA WYBORÓW DO SEJMU.
będą użyte na wyrównanie niedoboru onaze towe 
go Związku za rok ujbiegły.

‘ Z poważaniem 
Polski zw iązek Przemysłowców Metalu nycu 

Prezes Rady-
(Podpis ttu' eczy teiny). 
Dyrektor zarządzający : 
^Podpis meczy teiny).

POLSKI ZWIĄZEK PRZFMYSŁOWCóW MF-TA- 
LOWYCH.

Nr. 6112 W arszawa, d. za. III. 1923 r.
Do s&Łfzą|d|u Fabryki „Poręba".

S  Poręba. P -te Zawiercie. 
Komunikujemy WPamom, że w myśl jediuG- 

myśinej uchwały Zgromadzenia Warnego z dnia 
29 stycznia r. b. i postanowień Rady Polskiego

Związku Przemysłowców z dma 13-gc lutego ł 
20-go marce r. b. firma WP nów zodala wytart- 
ólona z listy członków Polskiego Związku trzemy* 
słowców Metalowycn.

Z poważaniem 
Poiski Związek Przaiuystowców Metalowych.

Prezes Radły: ,
i (PodpŁ nieczytelny). 
-Dyrektor zarządzający: 
(Podpis nieczytelny). 

Listy, zacy.ow ane powyżej, rehabilitują za
rząd „Poręby", który — jak w łaśnie z tych listów 
wynika — został wykreślony z listy  „niepolitycz
nego" Związku przemysłowców polskicn za to, 
że nie chciał pomóc db zwycięstwa reakcj' w 
Polsce. '

Listy te charakteiyzują dostatecznie ..wody 
terorystyczne Chjeny. W yrzucili poza naw .as z 
pospodaiczego, apolitycznego związku każdego, 
kto nie podtoorząJKował się politycznym uchw a
łom organizacji przemysłowców. O tym teiorze 
chjeńskim idzie dzis sław a po caiej Ameryce

Snrawozdanm poselskie posła fow, Moraczeoiskiego.
Poset M oraczew sti sk ładał spraw ozdanie po- i jow. Vogel, 2000 obecnych, 

selskie, om aw iając sytuację polityczną i go- j 3. w rześnia Częstochowa wiec p-ud gołym 
spodarczą w Rzecz/poislpblitej w szeregu miej- niebem  o godz. 0 popołudniu, obecnych 10.000. 
śocwości n a  pub;licznyjc,h wiecach. ’ - i ' ' 5. w rześnia PJbcfc w saji teatru, przewodnik

1 tak czyjli: tow. Kempczyński, Przybylski i Kowalski
15. sierpnia S ts. isław ów  w sali Moniuszki o  gouz. '8 wieczór, 2000 obecnych, 

o godzinie 1‘30 wobec 2000 uczestników. j 7 w rześnia Poznań wiec pod gołym, niebem
16. sierpnia Kołomyj,a w sali Kasy oszczęd- -,v ogrodzie Gropjlana o godz. -1 popołudniu 

nosei o  7 wieczór, 1500 obecnych. przew odniczył tow. Śniady, 6.000 obecnych.
17. sierpnia \a»«W  w sali Nusshaumu o ’ 9. w rześnia Wilno w sali Domu robotnicze, 

godz. 4 popołudniu przewodniczy! dr. S tarkie- gr> o godz. L w południe, przewodniczył tow. 
wicz, 500 obecnych- Bagiński, obecnych 600. ' ' '

18. sierpnia Broszniów w sali zw iązków  Ogółem tow. poseł Moraczewski przemawia.!
robotniczych, przewodniczył tow. Kaczmarek, 23 razy w ciąga 25 dlni w 20 miejscowościach 
350 obecnych. do  34.0u0 onecnych n a  wiecach. Wiece wszyst-

19. sierpnia D olira w sali Sokoła ogodz. kie były tłum nie odwiedzane. T łoczyło się 
1-szej w południe, przew odniczył tow. Kał- osób tyle, ile tylke mogły saie pomieścić obec- 
inan, 1000 obecnych. nych. f  ,

Tegoż dn ia  Dolina wr sali robotniczej na W  wielu miejscow ościach żadine sa e niezdołały 
Salinie o g x lz . ' 5 popołudniu, przew odniczył pom ieścić obecnych wobe^ tego wiece odbyły 
tow. Gliński, ,obecnych 200 pracowników saliny .się pod gołym  niebem  (Borysław , Częstochowa, 
wraz z rodzinam i. i, i Poznań). '  ■ 1

20. sierpnia Wyfgodb w k isy n ie  o godz. Tow. pos, Moraczuwskteg-u w itano wszędzie 
^DLsKI ZWIĄZEK PRZEMYSŁOWCÓW M ETA -15 popołudniu, przewodniczył tow. Kuliczkow1- j owacyjnie. Obdarowywano kwiatami' — n. p. w

LOWYCH Gski, obecnych: 350. , V K ałuszu, Borylsfawju, S te uniku, Dłocku., Wilnie.
21. sierpnia Bo lochow w sali Sokoła o godz, Tow. pos Moraozewski przem aw iał wszędzier.r. 6704. W arszawa, dl. 14. II. 1923 r.

J o  ohi Fabryki „Poręba".
Poręba, p- ta Zawiercie

W . F.
Listem Za.ządń Polskiego Związku Przemy- 

®te /ców M etaiowydi z dhla 27/XII1 1922 r. za 
Kr. 5295 f irma W Panów została zaw ieszeni w ora 

— członka Związku lodTanfa 20 stycznia rb. 
^  <ftasiu rozstrzygnięcia przez zgromadzenie wal- 
JP Mkmków, P. Z. P. M. sprawy dlalszej przy- 
R  «iości W Panów  do Związku.

Na sKiitek dlocyaji W alnego Zgromadzenia, 
^OKe odbyło się etnia 29 stycznia r. b., Za~ządt 

wiązku zawiad!a r ia  W Panów, że jeżeli WPnnowieni® Wplącą dk) JUia I-go mag ca f. b należn j
_ h  f:h ryki składki w  wysokości po 2.000 mkp. 
'jażófc5Si0 robotnika i pracownika, rafrsdnienege 

Ł 5 F hpca 1922 r., to  poczynając odl pkerwszej 
^  dłut, fabirykia 1VPanów przestanie być 
^ Ĵ «Kiem Cioiskiego Zwdazku Przemysłowców 
kói ' iwypb, >ako wykhiiua.-Aa i  gruna jego czlou- 
SG / ^chwałą W alnego Zgromadzenia z dńia 29 
jf ^zniia r. b , pow ziętą większością — wszyst- 

Stosów obecnych przeciw ko jednemu, w gio- 
2 w,.an:: tajnem,, zgbdkue z art. 12. i 38. Statutu 

i^ ™ ,a*a  ta brznu jak nasiępuje. 
Wobec niespełnienia przez pewną, nieliczną 

z r'’ ł(?n^ ,;)W uchwały Zgromadzenia Walnego 
ł 0s. !a 26-go maja 1922 r., przez co naruszana 
Z dyscyplina społeczna Związku, W alne 
cy, /!' " 'mia w  dhiu 2b-go stycznia 1923 r. Jle- 
Zarj; W fkrąfikflk niesolidhryzujących się ze! 
tej im e t* ułom ków i poleca Radzie wykonami 

^  Waty db dnia 1 marca 1923 r 
ZaSitl'? rza-dl zawiadamia W Penów zarazem, że na 
sł»nj , .^tecyzj1 tegoż W alnego Zgromadzenia 
Poiaw u wpłyną jeszcze od członków, zale

Cn Z Ul i. _  , ..„-.JL.™

P, Wrtos nawołuje do ,^mudnej,f 
pracy.

P. prem ier Witos był w niedzielę na  otwar-

pos iłioraiozewiszi
'3 popołudniu, przewodniczyli: tow. Chudy, przeszło 2 godziny za każuym rażeni.
M udrycki i Zagóra, 600 obecnych. | Obok tej wielkiej pracy agitacyjnej są  w

22. sierpnia Stryj w  sali Domu naródm-go toku objazdy posłów  Smujlikowskiegn, Kuryło-
o godz. 5 popołudniu, przew odniczył tow . w ieża i H ausnera. C ałokształt spraw ozdań i ł
Ożga, 1200 obecnych. - -  podam y później. ' • ;

23. sierpnia Synowódżko w sa l; kasyna 
o godz. 3 popolndm u, pi-zewodniczyl tow. G or
czyński, 300 obecnych

24. sierpnia Slkofs w sak K asyna o godz 
4 popołudniu, przew odniczył . tow. Krawded,
500 oliecnycb

26 sierpm a Borysław w sa,li Sokola o godz. .
3 popołudni ; przewodniczy! tow. Ofctawiec, cw  w rstaw y  xolniczej w- Kępnie w Poznanskiem . 
1000 obecnych, rów nocześnie zgromadzenie pod ^a^ Ju  ̂ byw a w zwy^czajo, odbyły siQ różne 
gołyta nlebe# 20t ) obecnych, przem aw iał tow. oficjalne przem ów ienia, przem aw iał toż piem ier 
poseł Sitócfc Iński, Cywiński i in n i...................   j który w skaza. -  jak  kmmmi^uje BAT.

Tegoż dnia Barysław w sali Sokoła o -gw t , na ^asze zaloty i warly, na aa,sżą idoluoc--. 
7 uTeczoreim n a  wieczorze ku uczczeniu rocznicy d o  ofrPJi i poświęceń a na i.*naw (whoty i a f u  ] 
w y m a r s z u  Legjonów z B orysław ia w ygiosjł tow. ix»ci do żmudne p icy.
poseł Moraczewski - słowo' W«tępiie. ..................! N apraw a nas,.ycłi stosunków  -  mówił da-

27 sierpnia Stebnik w sali Stu w. robotni- le J prem ier — nie może być przeprowadzona 
ozych j godz, 5 popołudniu, przew odnięzył J jednym  zam achem , potrzeba w ytrw ałości G-spo- 
tow Ł aw ite  200 obectiyd i. ! łeczeństw o winno przyiśó rządowi z m m ic ą ,

28 sierpnia Drohobycz w sali fvas\ ch o n c b  2 e  stów prem iera w ynikałoby, że 1’ołapo 
o fsd z  o ' Dopnłudniu, przew odniczył tow- do zbaw ienia nie potrzeba, już niczego iimeg,. 
Woif 500 ob°cnycb 1 ' p r t o '  żm udnej pracy. Ludzie są o tum n, p łacą

29 sierpnia Turk-l w sah Prośw itv o godz. chętn ie mdatki, nie łupią ze skóry bliźn »g >. 
6 wjbcżÓr prze.wodmczeł tow. Bo.runów, 300 nie ogałacają  kram  z ży wności, me wiedz i co 
o l-o.cnvch to znaczy, - łapów kę brać i dla \\ać , — jednym

30. sierpnia Przem yśl u s, li 'D o m u  robot- siowem, ' .y lb \  -ra j zu p e łn j, guyby tyłku w 
niczego o godz. 6 w jecżór n a  zebraniu pracow - ^oil&ce więcej pracowali, 
ników państwow ych, przew odniczy’ to\i Vogol, 
obecnych 300.

, \ 3 i. sierpnia Krosno w sali Konsmnu robot
niczego o godz. 5 ‘3G popołudniu, przew odniczyt 
tow. Wojtowicz, 500 obecnych.

.1. w rześnia Przemyśl w dużej sali Domu
z tytułu sklaoM' na TurtKusz w yborczy,; robotniczego o godz. 6 wjeczor, przewodntózył 130 komunistów.

ARESZTOWANIE KOMUNISTÓW W BUŁ
GARII.

SOFJA, 16. w rześnia. (Pat.). Polrad.o. \H 
ciągu ostnich trzech dni aresztiowauo w Sofp
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J V o w i n y  d n i a .

Lwów, ł-S września 
RJtPERTUAR TEATRU MlEJSK. W E LWOWIE^ 

Wtorek o g 7- 30 „Żydówka".

REFl k t u a R t e a t RU MAŁEGO, Gróaecka 2 b: 
Wtorek o g. 7 30 „Musisz być moją"

--
REPERTUAR TEATRU NOWOŚCI, ol. Słoneczna: 

Wtorek o g. 7'30 „Szkota kokot“.

TEATR LITER.-ARTYST „BAGATELO*, ul. Rejtana 3
Część solowa: E. de Sylvia, Bronowssi, Bronecki: 

iio^fienkiewiczowie i Jaickie i Marta. — Część dtuga, 
Wielka rewia aktualna w trzech obrazach pióra „Bebe* 
„Vivat Targi Wschodnie" — Początek o g. 8  30 wieczór. 
Przedsprze iaż: WP. Seyrarth, Akademicka O

EEATR ŻYD. dyr. S. M. GIMPEL, J a g ie l lo n a m i.
Od l 7 ao 20 wrz°snia włącznie z powoae uroczy 

stycn św'ąt, teatr będzie zamknięty.
* — —

BIURO KONCERTOWE M. TUERKA.
Piątek 21. IX: Z cyklu konceitów mistrzowskich I. 

Wiolonczelista Emanuel FEUERMANN 
.— —

JUBILEUSZOWA UROCZYSTOSC STÓW- 
„GWIAZDY'-'. Stowarzyszenie „Gwiazda" we 
Lwowie, mające ponad! 30 gniazd, jptnieje juz 55 
lat. Z powodu wojennych poprzednich lat do
piero w tym roitu sfowar~yszenie to święcić bę
dzie złote- gady swego istnienia. Dnia 29 i 30 hm. 
odbędzie się uroczystość jubileuszowa, połączona 
ze  zjazdem delegatów z całego kraju. W  działal
ności „Gwiazdy*- brali udział poeci K Ujejski 
i T. Lenartowicz, oraz wiele innych wybitnych o- 
sobutoścf z różnych sfer.

WYSOKIE NAGRÓDY KONKURSOWE. Przed' 
trzema miesiącami urząd1 woiewodżki w Katowi
cach ogłosi] konkurs na projekt budowy gmachu 
sejmowego i urzędu wojewódzkiego, wyznaczając 
wysokie nagród^ w złotych polskich. Nadesłano 
o7 gruntownie opracowanych prc.jektów, Jury 
przyznało nagrodę projektom najbardziej odpo
wiadającym .warunkom konkursowym, a miano
wicie pierwszą nagrodę w wysokości 6 .0 0 0  zt. p  
projektowi Nr. 45, który wykonali pp. inż. W i- 
czyński Jurkiewicz i Żeleński z Krakowa, na
grody drugą w wysokości 4.500 zł. p. projektowi 
Nr. 6 , którego autorami są pp inz. Szrzerbinski
1 Nikodemowicz ze Lwowa.

CÓŻ TO ZNACZY? Z magistratu otrzym a
liśmy Komunikat, podpisany przez prez. Neu
mana, w  którym magistrat uprasza o „bezpłatne" 
(magistrackie podkreślenie) umieszczenie komuni
katu, że jakiś „Obywatelski Komitel samoobrony 
dla zwalczania drożyzny i lichwy rozpoczął swą 
działalność". Czyżby to- by ł ów komitet, który 
uciekł z salf ratuszowej i n ie wykonał uchwał 
zgromadzenia, natomiast ogłosił, że się rozw ią
zuje? Jeżeb tak, co ma wspólnego m ag:sirat z 
prezydentem ' na czele z tą gromadką błaznów 
którzy boją się światła dziennego? Jeżeli ma
gistrat sądlzi, że sw ą bezczynność na polu watki
2 dlrozyzna i lichwą zdoła ooronić istnieniem tego 
komitetu, to się bardzo pomylił.

KURSY WALUT I AKCJI PRZEMYSŁO
WYCH Akcje przemysłowe miały wczoraj ten
dencję chw iejną przy dużej podaży. M arka pol
ska, jak wskazują notowania na giełdach zagra 
nicznych i w  Tolsce, w dalszym cii 11 traci na 
wartości. Na giełdzie w  Zurychu płacono wczoiaj 
markę polską 0 ‘0 0 2 0 , tnaikę niem. 0'000005, kor. 
austr. 0 0079'A.

P. K. K. P. we Lwowie płaciła w czoraj: 
marki mcm. 0'022, czeki amer. Wiol. 276.500, dolary 
277.200- 280.000, dlol. kanad. 267.300-270.000, fr. 
frenc. 16.400, tr. belg. 13.550, fr. szwajc. 49.750, 
ft, szterl. l,270.00u, liry 12.400, fl. ho lend  110 000, 
kor. szwedzkie 74.200, duńskie 50.300, norweskie 
44.850, czeskie 8380, austr. 3'90, poż. doi. 132.720, 
miljonówka 7030. złoty polski 40.000 mk.

Akcje przemysłowe p łacono1: ChoJbrów
około 1,125.000, Cegielski 227 tys., Gafota 36, 
Oikos 712, Parowozy 114, Pezet 59, Pol. Nafta 
107, Pol. tow. bud. 69, Rakszawa 630, Siersza 
góru. 1,175.000, Tepege 74, Tespe 1,310.000, Zie
leniewski 2 .0 0 0 .0 0 0  mk-

* . CENY ZBu Ża . W obrotach pozagiełdowych, 
ceny zbuza były wczoraj wygórowane, zaś na 
giełdzie zbożowej ceny nieco obniżyły się. Żyto 
płacono 490—50C.0UO mk. za 100 kg.

ROZPRAWA PRZECIW \ MOKDŁ.KDUM 
i wERDOCHLIBa, która mlata się rozpocząć 
wczoraj, została odroczona dó dnia następnego 
z powodu niejawienia się kompletnej liczby sę- 
d!ziów przysięgłycn.

PRZEDSTAWiENIE K lfU W E  NA KZECZ 
pugO TO W IA  RATUNKOWEGO. W najbliższą 
niedzielę 23 bm. o godz. 12 w pc rudnie odbędzie 
się w kinoteatrze „W arnia11 przy ul. Trzeciego1 
Maja nadzwyczajne przedstawienie po csnaćn zr.i 
żonych. Czysty dbchód przeznaczony jest na rzecz 
Stacj. ratunkowej.

ECHA ZBRODNI z, 1918 RURU. Rozprawa 
przeciw W. Książkowi, oskarżonemu o zbrodn.e 
morderstwa, ciężkie poranienia i rabunki w 'li
stopadzie 1918 r., budzi wielkie zainteresowani^ 
Wśród,! ludności żydowskiej. W czoraj jako świadek 
zeznawał niejaki ochlejen, podiając, iż w  krytycz
nym dniu wiclzi.il oskarżonego na ulicy, gdzie 
mieszkali ; Sonutagu-wie. : Świadek m ówił o  tem 
Maurycemu Lonntagowi, który jeanak nie ztodh 
z  tego użytku. M. Sonntag, skonfrontowany z 
Schlejentm, przeczy temu, mówiąc, że świadka 
nie zna. • św iadek Weinrcb ponownie słuchany 
przeczył, jakoby żądał o® Sonntagów 3 mOjony 
marek za zm iarę swych zeznań. W czoraj zakoń
czono postępowanie dbwodówe, dziś będzie o- 
głoszony wyrok. ' W  czasie rozpraw y tłum pu
bliczności przemocą dobijał 's ię ” do drzwi salib 
szczelnie zapełnionej. " . . •

NIELUDZKI KAMlEN^CZNiK. P. Mikhszew- 
ski w łaściciel kam ienicy przy ul Snopkowskiej 
1. 33 w yrzucił n a  bruk biedną sparaliżow aną 
stróżkę za  to tylko, że ch o ra  nie m ogła sprzątać 
i p rać  w jego m ieszkaniu ‘

"  Czyn ten nieludzki oburzył do głębi w szyst
kich 'w idzących ten przykry wypadek.

Tak postępują, panow ie z Książęco B isku
piego Komitetu (K. B K .), k tóry  zajm uje się  opie
k ą  nad biednym} ludźmi. Nieszczęśliwa la  leży 
obecni? w sieni n a  sieniku T czekać m usi. chyba 
śm ierci, k tóra skróci jej cierpienia. O- to jeszcze 
jeden obrazek postępowań;.;!, ósem karzy z b ied
n a  ludnością. Dozorcy dornow niechaj to sobie 
dobrze zapam iętują.

RABUNEK .1. Bieigoleisen, zam ieszkały w 
G ajach pod Lwowem, doniósł policji, że do 
m ieszkania jego włam ali s ię  opryszki, którzy 
■grożąc mu rewolwerem  i bagnetem  zrabowali 
7 m iljonów 500 tysięcy Mp.’ puczem zbiegli. Ze 
Lwow a w yjechał w yw iadow ca policji w celu 
przeprow adzenia śledztwa. ‘ ' \

SAMOZAPALENIE SIĘ WĘGLA NA SKŁA
DZIE. W  zakładzie dla nieuleczalnych przy ul. 
Zborowskiej złożono w komórce 4 wagony wę
gla. W ytworzone gazy zapaliły się i spowodowały 
groźny poażr. S traż poażrna przybył* na miejsce 
i ugasiła pożar.

JAZDY NA „BAKIER". Maks Fluss, jadąc 
dorożką, w ul. Kazimierzowskiej wjechał na wóz 
tramwajowy i zbił kosztowna szybę. — W łady
sław Deieri, gospodarz z prowincji, wjecha* na 
placu Marjackin na chodnik i podarł płócienne 
story , w sklepie W rońskiego

/ orr} u n ik a t  % '

X PROGRa M I. i j a ZDU CUKIERNIKÓW 
W  POLSCE. Dnia 23 w rześnia o gddz. 8£30 ran t 
zbiórka w lokalu Związku, W arszawa, Zielna 41. 
Po zbiórce ogólne zapoznanie się. I

Q godL. 12 w poi uroczyste otwarcie *jazau.
1) Zagajenie i otw arcie zjazdu. Zagai kol. 

Karczmarczyk, p rtz f*  waiszawskiego Z wiązkę 
‘ 2) W ybory p r t  zydjun.
I 3) Organizacja euki amictwa w Polsce. Ke 

feraty: W arszaw a kol. Nowiński Jul., 1 wów hol. 
Perschke.

4) Sprawa A wychowanie uczniów. R eieicty : 
w  rrszawa kol. Brzuszkiewicz, Lwów kol. PysznUi, 
Łódź kol. Myszkowski.

5) Szkoły z a w o w n e , kol. F lw  c,ak.
6 ) Piusa zawodowa: kol. Dłuzniawski
7) W omc wnioski

* Przerwa.
W czasu przei wy praoe poszczególnych k*v 

m^sjj, Po przerw ie uprawo zdlami a komisji i uchwa
ły — Wszyscy uczestnicy zjazdu mają zapewnio
ne kwatery. “ .. .. i,. • •. 346

--
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A P O L L O
Dziś wstząsający nastrojowy 

dramat w 7 aktach

3 e sportu.

PODZIĘKOWANIE.
J W . P Drowi Zabłockiemu, zam. przy ul. 

Tańskiej 1. 3, za skuteczne, gorliwe 1 bezintera- 
1 sowne wyleczenie mej żony z ciężkiej choroby 

: asy łam tą  drogą serdeczne podziękowanie.
H. Sdrwam ;

LWÓW! KRAKÓW 2:1 (2:1), Zawody mię
dzymiastowe o  puhar żeleńskiego przyniosły tym 
razem zwycięstwo reprezentacji Lwowa,. którH 
skład pozostaw iał niejedno do zyczenm. Zwycię
stwo — to zasługa głównie W innickiego d ii  
bezsprzecznie najlepszego bramkarza Polski 
który dwie pew ne bramki 2 braw urą ooronił. 
Obrona dlrużyny lwuwskiej była najsłabszą czę
ścią drużyny, dlaczego Kmiecmski nie grał, po
zostanie tajemnicą wydziału g i d . ' P om oc. ddbo a 
wybijał się Gleras, W itkowski nie okazał swej 
zwykłej form y' Schneider był dobry. Napad ?. bia
łymi wyjątkami grał dobrze, był lotny, wybijał się 
Bacz i Mlikur. Drużyna krakowska miała bardzo 
doory napad i obronę, natomiast pomoc me aop*- 
sale W iśniewski na bramce pewny.

Grę rozpoczyna Lwów; już w 2 min. atroel8 
Gieros na Diamkę, z trudem  broni Wiśniewski! 
Lwów aianuje diaiej i w  5 min. srrzela Wójcik 
z dobrze wypracowanej pozycji pierw szą UramlU 
dla Lwowa. Tempo się zaostrzę, ataki zmieniaj*! 
się błysKawtCznie, w 16 min. Dironi Winnicki 
ny strzał Rpymana Gra toczy się przez pewię11' 
czas na połowie boiska; w 25 min. przedziera si? 
Kowalski, fouluje go Olearczyk, podyktowany 
karny rzut strzelony nrzez Sperlinga przyno 
gościom w yrów nana. Znów Lwów atakuje, w 
min. strzeu Slonecki z podania Gierasa dlrug* 
bramkę dla Lwowa. Do końca g~j Lwów w t*rze‘ 
wadze, wynik niezmieniony

Druga pułuwa mało Lnteiesującć Krakó^ 
stara się wyrównać, napad! Lwowa ostań!. Gia 
toczy się leniwo, poza dwoma momentam., " 4 
gdy Winnicki zabiera pi kę na kilka Kroków P y  
bramką Reymanowi z nogi, a  dkugi »-az KbtraL1* 
skiemu, nie ńyto interesujących momentów. Wiele 
zawinił nieudblny sędzia p. Mandl z W a c s z a ^ ’ 
który zwemi rozstrzygnięciami zepsuł całą  ^ 
a niesfornej publiczność: dał powóc* du g to śn -^  
okazywania niezadowolenia. Publiczność1' ^  
6000 osób ■ y

A. Z. SJ. - K. K. S. 4:0 (1:0). Zawody o  p**®*' 
ście do kia A. Niezasńmma klęska robotni 
Akauiemicy grali ostio, naw et za ostro, a  
skali na sw ą korzyść dWa karne rzuty 
strona napadlu robotników słaba. Sędzia orjeń 
wał się nieszczególnie.

Stryj, CZARNI II. » POGOŃ (Stryj) 2:2- 
Zawody o  mistrzostw© kl. B. Seeziował poP*-1 
nie p  p. Kronik.

Lódż. Ł. K. S. - W A RTA '(Poznań) M  
mistrzostwo Tolski,

Wilno. POLONIA - LAUDA 6 : 0  o  ndstf 
stwo Polski.

W ars*awa. LEGIA MAKKABI « ra
jfóW)

2 :1 .

ŚLICZNY SUKCES SPORTU POLSKIE"

Br-celona. CRACOVlA - BARCELON^. 
W ynik ten przynosi zaszczyt sportow i 9°‘s
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Ś w ię t o  n j l s l w j  Sfcftuły.
0_icgdlaj odbyto się ztbran to  Zarządów wszy ■ 

®tkich Sekcji „Komitetu Obcho dbwego dla ucz- 
«eep a sto pi ęodkiesiecrotoci a Komisji Edukacyjne 
1 t. dl." pod przewodnictwem p. Rektoia Abra
hama. Przewodhiiczący wszystkion sek q i zdawali 
;prawę ze stanu ich. prac aż po dżień dzisiejszy. 
C ienieni Sełtcji sznół sreonich zawiadomił dr. 
J leli i, ż t  zamiast poszczególnych obphodów 
szkolnych, odbędzie się w e Lwowie jeden wielki 
^spoiny obiehód, wielka manifestacji hołdówni- 
028 młodzieży, urządzona siłami tej młodzieży 
^  Teatrze miejsKim. NacT urządzeniem tego po- 
p®nku pracuje osobna Komisja pod kierunkiem 
yrof. L esh w a Jaworskiego. Bęrihie też w ydtaa o- 
*°bna cdtenaka, k tó rą  w dnia uroczystość, deko- 
^W ać się ł ędzu m asowo nuodzież nauczyciel
k o  i cale społeczeństwo polskie. Odfenakę tę 
^projektow ał znany artysta malarz prof. K. Ko- 
Hyhowicz. Ni dlto urządzone będą (przed obcho- 

w Gimnazjach lwows*ich pogadanki z ucz- 
J *nu n  latemal zasług Konarskiego i Komisji. 
B ieniem  Sekcji Szkół Powszechnych przedstawili 
Ęł*- krizytator BruchnaLhji i insp. W ańczura p ro  
fest urządizenia obchoaow w  szkołach nowsze 
c*hych na łery torjun  Kuratorjuln lwowskiego.

Sekcja ikfczytowa, przygotow ała m attrja ł od1- 
^y>owy i nseregowała liczna grono prełegen- 

którzy za zgłoszeniem się tk> Komitetu chę- 
instytucj'. i  towarzystw , gotowi sa wygłosić 

w okresie jubileuszowym udlpo wiednie prelekcje.
Imieniem Sekcji wystawowej, przedstaw ił ks. 

P h, Żyła, plan his oryczno- pamiątkowe]' wysta- 
^  szkolnictwa pijarskiego i Komisji Edukacyj
n i  'na tle wieku 18,) k tóra o tw artą  będzie w Mu- 
—um im ks I uboru rsk ic l. W ystaw a ta  jest już 

marniej mierze przygotowań?.
Sekcja w yJaw nicza pod przewód, prof. Klei- 

k ,  dlała inicjatywę do wydionia kilku publika- 
kwążko wycn i portretów  

Imieniem Sekcji teatralnej, prezes dyr, Czar- 
* ł'* k i,  omówił sprawę uroczystego przedlsta- 
yfeńia teatralnego, poświęconego wielkiej pa-

W  im ie n iu  S e k c j i  d z ie n n ik a r s k ie j ,  n a l n e ś l i ł  
j j i c i . e e  I  s k o w n i c k i ,  p la n  M m p a n j i  p r a s o w e j ,  m a 
ją c e j  p o p r z e ć  ja k  n a ju s i ln ie j  z a d a n ie  K o m it e t u  i  iu- 
ś w ia d c m i e n i e  s p o ł e c z e ń s t w a  o  z n a c z e n iu  u r o c z y 
s t o ś c i .

P o  'd łu ż s z e j  i  o ż y w i o n e j  d y s k u s j i ,  u c h w a lo n o  
n a  w H o s e h  g e n e r a ł .  s e k r e ta r z -a  d r a  Ł e ...p a -c k ie g o :  

1 . W Ó Diec b u s k i e g o  j u ż  d n ia  j u b i le u s z u  (1 4  
lu b  1 5 . p a ź d z ie r n ik a  b .  r . ) ,  o ż y w i ć  i p r z y s p i e 
s z y ć  p r a c e  w s z y s t k i c h  s e k c j i .  -

2  P o w o ł a ć  d L  ż y c i a  z a p r o j e l r io w a n ą  j u ż  p o -  
p r c e d b i o  o e k c j ę  o g o i n o -  o h e n o d o w ą  « e  s i a k  u- 
r z ę d u j ą c y m  K u m it o ie m  w y k o n a w c z y m ,  p o d  p r z e -  
w o d h ic t w e m  |  r e z y d te n ta  d r ?  D e m b o w s k i e g o ;  P k z y  
K o « .iitt< a e  t y m  u r z ę d b w a ć  b ę d z ie  n i e p r z e r w a n i e  
s e k r e t a r j a t  i  b iu r o  p r a s o w e  -

3 .  J a k  n a j e n e r g ic z n ie j  w z m o j u i ć  a k e j ?  K o n i i -  
to tu  n a  p r o w in c j i ,  p r z y c z e m  o b i e c a ł a  czynną p o 
m o c  z e  s t r o n j  • T S L .  p n .  A le k s a n d ir o w ic z ó w n L .  
S p r a w a  t a  p r z e p r o w a d ! z c r .ą  b ę d z i e  2 9 . n a  z j e ź 
d z i ć  T .  S .  L .  w e  L w o w i e .

A d lr e s  K o m it e t u  u r z ę d u j ą c e g o  p o d a n y  z o s t a 
n i e  w  n a j b l i ż s z y c h  d k iia c h , ta m  +e ż  z g ł a s z a ć  s i ę  
n a i e z y  w e  w s z y s t k i c h  s p r a w a c h ,  d b y c z ą c y c h  o b 
c h o d u .  A d ir e s  t y m c z a s o w y  d r .  S t a n i s ł a w  Ł e m p i t  
k i , D łu g o s z ?  1. 1 0 .  L w ó w .

P o s i e d z e n i e  S e k c j i  S z K ó ł  Ś r e d n ic h  K o m it e t u  
o c e h o u ó w e g o ,  o d b y ł o  s i ę  w  ś r o d ę ,  1 2 . b .  m . w  
g im n a z ju m  V I I . p o d  p r z e w o d n i c t w e m  n a c z e ln ik a  
d r a  J a n e ł i e g u ,  a  z  u d z ia łe m  r e p r e z e n t a n t ó w  w s z y 
s t k ic h  g r o n  i  d y r e k t o r ó w  w s z y s t k i c h  s z k ó ł  ś r e 
d n ic h ,  p u b l i c z n y c h  i  p r y w a t n y c h .  U s t a l o n o  p r o 
g r a m  u d z ia łu  s z k ó ł  ś r e d n ic h  w  o b c h o d z i e ,  o m a w i a 
n o  s p r a w ę  w y d a n i a  o d z n a k i  u r o c z y s t e j ,  u r z ą 
d z e n i e  p o r a n k u  o g ó l n e g o  p r z e z  m io d iz ie z , p o g a 
d a n e k  s z k o ln y c h ,  K s i ę g i  p a m ią t k o w e '  n a u c z y c i e l  
s t w a ,  ( k t ó r e j  d r u k  j u ż  s i ę  r o z p o c z ą ł )  i  w i e l e  
s p r a \  in n y c h  P r z e m a w i a l i  p p . : d r .  j a n e n i ,  dyr*. 
N o g a j ,  d y r .  L a c h u w s K i ,  d y r .  P a s s e n d o r f e r ,  d V r. 
M o s u w a ,  d y r  N iu m a n ,  d y r .  Ł e m p ic k i ,  k s .  C ie m -  
n i e w b k i ,  p r o i .  K u s t y n o w ic z ,  d!r. L e n e r t ,  K o ś c iń -  
s k f  i  in n i .  C a ły  s z e r e g  s p r a w  z o s t a ł  j u ż  z a d e c y d o 
w a n y .

Targi Wschodnie.
■ 'K yrnF .N i KALir PORTU i DROG W Ou NTCH 

w  GDAŃSKU DO ZARZĄDU Ta RGOW 
WSCHODNICH

«ka ^  m,’eni' u delegacji W olnego m iasta  Gdań- 
^  Która bawiłia przed kilku dnian.i na  T. W.
^jFO sow ał P rezydent Rady P o rtu  i Dróg W ed 
]■ , 1: w G dańśku p . De R eynier następujący 

v  ho Zarz.-jdu T. W.
^  "W róciwszy wczoraj w ieczór dó G dańska 

sobie im ieniem Re dy Portu  raz jeszcze 
P ^ ^ fc o w a ć  Panom  za  m iłe przyjęcie jakie nam  

° wie we Lwowie ągotownli 
n jj. . już m iałem  spofobn-o.se zaznaczyć org.a- 

1 pow aga W aszych T. W. obi d z d a  w 
~ A rawdziwy podziw1

oczekiwać jak najlepszych wyra- 
2 ^1 pierw'szej próby kontaktu między 

hiftj ^ T”‘ a  GdańskiAiKi i mafny nadzieję, ze dila 
'eni*  założonych właśnie fnnaainentówj 

mieli ryichło sposobność powitać w 
P k przedstawicieli Ufcuidlb Waszego okręgu 

%  v ^ k u ją c  z radością przybylcia Paitow pro.- 
wraz z naszem podz-ekowaniem,

‘ U pew nienia serdecznej ŻYCzliwości".

^AINTEi <ES0W AN 1E TARGAMI z a g r a n ic ą .
Cęj j  jar?-ąd Targów otrzym ał w ostatn ich  dniach

bardzo  znaczną ijość eksponatów  przjw-jeziono 
n a  plac, wystaw ow y wyiroisl ze Lw ow a gdzie 

/liczne przedsiębiorstw a zam iejscowe zw9 ifw.cza 
‘ z działu  m aszynow ego m ają  sw oje zastępstw u i 
m agazyny. - '

ićh*~ listów  od pow ażnych fiim  auglel- 
icr ^ f te u sk ic h , ho lendersk irh  i portugaf-

spetPi *  t,rońł d- 0  nadesłan ie  katalogów 
• -Wl.

prOr

tlT,ANs Hr z f .s y LEK  KOLEJOWYCH N / 
JwjŁ 1ARGACH WSCHODNICH.

^ s {  Paczn a  w ystaw a nargowń. b y ła  lepiej 
ia ąniżejlj w ystaw a W roku 1922. Na 

T w ą  Targów dowieziono w loku  1923
fcta.
! » . .  .   .

z “ksponatamn' z tego 29 zagra,- 
r'vło P°cl!czas, gdy w roku ubiegłym  przy1- 

n>>^ a8 onów z tego 23 zagranicznych. . 
R^zyt^n, niudimienić że w  roku obecnym 1

Nieszczęśliwe wypadki, napady 
i zranienia.

Ostamie-dWa dni obfitowały w  rożne krwawe 
wypadki. W ul. Sykstuskiej imał miejsce znów 
wypaoiek tramwajowy Wóz „T‘‘ ootrącił żebraoz 
hę - staruszkę, k tóra ugodzona w głowę, straciła 
{jczytomiKJsć. Pogotowie ratunkow e w stam e gtv>ź- 
nvm odwiozło ją d'o ipitaia.

W ul. Putowskiego Michał Kopiua najechał 
wozem na Paw ła Jasińskiego, pspebenclarjusza Br. 
Albertów Odniósł on w strząs mózgu i liczne po- 
raniema. Pogotowie ra t. odfwiozio go do szpitala, 
Kopułę zas aresztow ała policja za nieostrożną 
jazdę.

Marceli Baron, uk«dlemik, ogłosił się w po
gotowiu rat. z ran ą  na rnoe. Zeznał on, że w 
sprzecoce ukąsił go N Pfau, farmaceuta.

Adlama Urbańskiego, handlowca, ugryzł znów 
szczur w rękę, zaś Izaaka Anckera pokąsai pies 
oodejrżany o  wściekliznę

Medyk nieznanego nazwiska przyniósł na rę
kach <Jo pogotowia ratunkow ego mtodą mężatkę 
Helene J., zamieis^Kałą przy ul. Grunwaldzkiej. 
Oksza >ó się, że była ona za tru tą  sublunatem. Po 
udzieleniu jdj pomocy oowiez' no  ją do szpitala. 
Zdaje się, że zaszedf tu  wypadek jam obujstw a 
z nieznanego powo®u. Taj< naiiczy ów medyk u- 
lotnił się, nie podając swego- nazwiska.

Na boisku „Czarnych" w  czasie jgry dlrużyn 
Kraków - Lwów Józef Adamczak z Krakowa 
żr"erzył się głow ą z graczem „Pogoni" lgnaro- 
wiczem. Obr .żenfa, odLtesione przez ‘\dairvczaka, 
zaopatrzono w pogotowiu ratunkowem.

Noże i laski w ubiegłych dniach nie próżno

wały. W  Łucy n r  Ytar^m Rynku został zraniony 
nożer., w pierś Teofil Swetlich, zaś w sąsiedniej 
ulicy Sieniąwsitiej został m aniony w  głowę Michał 
Boiżsmański.•• • „ ‘ "" i-
.j ' W  Tafmtsrj’ nafty na Zni^rieniu J. Pułech 
cięzKo jxib’l Morję Czubrdj, zauając jej rany na 
całem ciele. ; •

: W  restauracji Bc.nbaclia pobito  i zraaiono 
w  pierś Piotra Mazura,

Peiagja Kośoiuk pobiła i ^ i ^ b t a  Kalaj ̂  - 
nę Kowalczuk '

Niejak Hecht pobił i zran ił sw ą sąciadkę X, 
Kress. — Samuel Bloch i Juljan Skrobajło zgło
sili się z kontuzjami i ranam i "

W ymienionym udzielono pomocy w pogoto
wiu ratunkowem. ' . . .  - A

Krakowiak endeka.
W szethpo lak  ja  sobie 
Z to tum facką m iną,
W  polityce robię.
WoKÓł bryzgam ,., śliną —

Oj d a n a i 
M inister skarbow y 
Naszym jest człowiekim 
O stre pali mowy,
Słyszane... przed wiekiem  — 

Oj dana J
A «  w yznaiiiach 
Sam G łąbiński orze,
Choć daw niej G lattm anem  
„Był w ja k im ś ' Sam borze

Oj dan a  1 
Lliociaż był agentem  "
Gdzieś tam  nad  Sekw aną 
Seyoę m im o tego 
„Zew nętrznym " obrano  —

Oj dam» 1
Szefem w gabinecie...
„K oniokrada* m am y.
Bo tego w odwecie 
Zażądały... „cham y* —

Oj dana i 
Zaś Kiernik najlepszy...
Na „w nątrza ' 1 lajniki.
Choć nie pasał wieprzy,
Ale strzela... „byk i“ — ■

Oj dana I
Publiczne roboty...
Powierzmy Brylowi.
O dbudujem  płoty,
A on się... obłowi —

Oj dana I 
Jeszcze gdyoy kolej...
O debrał Jasiński,
F ia n t  m a we łb u  olej, 
by łby  duet... i,św iński“ —

Oj d an a )
Jwoli poskrom ienia 
P :ór krytycznych hordę,
Prasę w m yśl sum ienia..
Chwyci się... za m ordę —

Oj dana! 
Sejm niech gnije w dom u,
Z Nim tak  niewygodnie, 
„Rządźcie* pokryjom u 
Aż z nas z lec ą .. spodnie

Oj dana 1

3  ruchu zewod.
; -  RADA ZAWODOWA MIEJSCOWVCH 

ZWtĄZKOW ZAWODOWYCH w raz z dfefegata- 
m zarządAw odbędzie oopiedlzenie w  śrwfc 19 bm. 
o gCMit. 6 wieczorem w lokalu ul. Ormiańska 2, 

II. p. Na porządku d!z:ermyin spraw y bardzo waż
ne: cennikowe i strejkow** W zywa sit db  punk- 
raalnego jawienia s ię1

Anć!re>«ik, seki Drohut, ju-zew

I X ZWIĄZEK ROBOTNIKÓW PkZEMYSŁU 
GÓRNICZEGO I NAFTOWEGO W  POLSCE po
łączył się ze Zwiącłciem Górników Gómo-Śłąskich 
w jeden Cautrafny Związek Górników w Polsce. 
Biura Związku zostały przeniesione dó własi.ago 
dómu w Krakowie. -

1 r a s ty  i  p i s i . i a  i d k e s o w a ć  n a le ż y  G esianałny, 
Z w i ą z e k  G ó r n i k ó w  w  P o l s c e  —  K r u k ó w , A le j a  
Z y g m u n ta  K r a - iiń s ia jp g o  1. 8 . ,  T e l e f o n  N r  4 4 4 1 .
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I » lOll m i  i
W  s z e re ^ c h  artyku łów  poruszaiem  postę

powanie Dyr. Rzeźni miejskiej p. K rzyształo- 
w icza, na matcoszy sposób postępow anie z p ra 
cow nikam i, żo śm ią się upom inać o zaległości, 
które w myśl um owy z dn ia 16/6 b. r. w inny 
być daw no zrealizow ane. — Jednakże m im o o- 
kólników  z P rezyd jum  m iasta p D yrektor ła 
skawie w ypłaca za k ilogram  tłuszczu zaległy z 
czerwca obecnie aż 18.000 Mp. (z łask i!) O inne 
zaległości nie śm ią się pracow nicy upom nieć 
m ając doświadczenie, że 4-ech prac. w ydalił za 
śnyałość, w m aw iając w nich, że czyni to na 
polecenie Prezydjum  celem przeprow adzenia 
rzekomej redukcji. — Dziwnen. jest ty lko że p. 
Krzyształowicz w ybra ł do redukcji ludzi, którzy 
m ają po k ilka i k ilkanaście lai służby, i wiedzą 
nie jedną tajem nicę * tego pogranicznego zam 
czyska, z których to  tajem nic ułożę w przyszło
ści bukiet ku  wiecznej pam ięci ta t  idealnego 
sztfa, jak im  jest p. Krzyształowicz.

Drugim  zaś z rzędu ideałem  przedsiębiorstw  
jesl niedaw no m ianow any Dyr. Gazowni m iej
skiej p. Ż a rd e c k i, który oarazo dużo obiecyw ał 
swym pracow nikom , ale wówczas kiedy ci o- 
szołom ieni, wyprzęgli konie z powozu i wcią
gnęli go do gazowni jak  jakiego bohatera. — 
Z wzruszenia widocznie obecnie o wszystkim 
zapom niał, bo drożyzny nie odczuwa. — Ale 
p raco w n ik o m . zaległości um ie wstrzymać, — 
Trzewiki wyda w zimie, i o ile zechce 1 chociaż 
okólnik opiewa, że zaległości m iały być w n a j
krótszym  czasie zrealizowane. Obecnie, kiedy 
nom inacja zapadła, koniki białe są do dyspozy
cji lub też karkołom ne auto czeka w ulicy Ra
cław ickiej 3.

O trzecim  podobnym  szefie, k tóry  jest za
razem trzy razy dyrektorem  w szystkich trzech 
teatrów  deficytowych szkoda się rozpisywać — 
Sądzę, że spraw ą tą  zajmie się w krótce p. wice
prezydent Chlam tacz jakoteż Komisja tea tra lna , 
albow iem  zaległości są tak duże względem p ra
cow ników , że w ypada chyba p. dyr. Czarnów, 
skiem u rzeczy tea tra ln e  sprzedaw ać i w yrów nać 
zaległości, jeżeli nie przyjdzie m iasto z pom ocą 
tem u k u ltu ra lnem u  przedsiębiorstw u.

Czwartym  szefem różnobarw nych przedsię
biorstw , jak  balowe, pogrzebowe, weselne, 
cm en tarne  i opałowe, jest znany p. radca P a

w łow sk i, który  na  nic nie m a cza iu, o niczeiu 
nie pam ięta i jest tak  obciążony, że dotychczas 
zapom niał rozm yślnie wypłacić pracow nikom  
jednorazow ej zapomogi bezzwrotnej, k tó rą  w in 
nych przedsiębiorstw ach w ypłacono w pierwszej 
połowie lipca.

Możeby Prezydjum  m iasta zlitow ało się nad 
tym radcą i przeniosło go w stan  spoczynku, 
niechaj się odda ca łą  duszą sportow i ujeżdżania 
koni, do którego m a — zdaje się — więcej aspi
racji, aniżeli do prowadzenia przedsiębiorstw . '

P iątym  praw dziw ym  w ybrańcem  jak  nr. 5 
wyborczy 1 jesi szef Z akładu czyszczen ia  m ia
sta  (rów nież sportowiec), nadzw yczrj energiczny, 
wszystko załatw ia ty lko urzędownie, rzucając za 
każdem  słowem  „panie, ja  jestem  w urzędz.e“, 
jak  gdyby stójkowy w służbie z czasów Austr i. 
Z panem  tym załatw ić żadnej d robnostk i nie 
m ożna z powodu dum y, m a przecież pod sobą 
resort śmiecia, to i pracow nicy, którzy są tam  
zajęci, w jego m niem aniu  nie są ludźm i tylko śmie
ciem ! Zapom ina o tym  p. inż. M isterka, że jeśli 
nie będzie śm ieciarza i kanalarza , to  będzie 
zbyteczny inżynier od śmieci i czyszczenia k a 
nałów , bo m ógłby u tonąć wraz z autem  w tym  
śm ieciu 1

Dlatego też sądzę, że człowiek z w ykształ
ceniem  inżyniera pow inien o tern wiedzieć,, że 
sprawę urlopów  w śród pracow ników  m usi ure 
gulow ać w myśl ustaw y bez względu na to, że 
mówi, że ustaw a jest , niesprąw iedhw ą, kiedy 
śm ieciarz m a cztery tygodnie u rlopu  tak  samo 
jak  p. inżynier. P rzypom inam , że o tem  zade
cydow ała najwyższa instancja  państw ow a t. j, 
Sejm, a p. inż. M isterka m usi być_tylko w yko
naw cą, chociaż się z tem  nie zgadza.

T ak  sam o też obuwie, ubranie i t p. zale« 
głości pracow nicy nie pozwolą sobie o d tó rac ; 
na to  mu pomogą Znaczkiewicz, M asztalerz ani 
też sam  p. Misterka.

Oprócz wyżej podanych faklów szefowie 
przedsiębiorstw  gm innych szykują się do m aso
wej reduKcji oszczędnościowej, z którym  to p ro 
jektem  Zaw. Zw. prac. gm zupełnie by się zgo 
dził, gdyby szefowie zaczęli' redukcję spraw ie
dliwą, t, zn. spensjonow ać slarych, , pousuw ać 
zbiór tych, którzy za dobrą płacę ty lko  zawa
dzają, bez względu na to czy to jest em eryto

wany radca, chociażby naw et generał austrjacki! 
Ponadto  są w poszczególnych zak ładach  niemal 
całe rodziny, jak  m ąż z żoną, b ra t z siostrą, 
ojciec z có rką; tych  należy zredukow ać i dac 
pracę tym , którzy latam i me m ają m ujsca.

Szukanie zaś oszczędnoś 11 ne biednym  pra
cow niku, który jest żywicielem rodziny, u w a ż a m  
za niespraw .edliw e; dlatego też z chw ilą ro zp o 
częcia redukcji powrócę do tej sprawy, wyświ- 
tia jąc wszystkie te fak ta  im iennie.

Hoffm ann Franciszek

3  ruchu robotniczego-

§ BACZNOŚĆ ROBOTNiljy m l y n a k SCY 
z, powodh strejku omijać Lwow.

§ BACZNOŚĆ BLACHARZE! Z ipowodu strej
ku blacharzy we Lwowie, należy Lwów omijać,, 
aż do odwołania

seikcje m&cna.zy
§ BACZNOSC GISERZY! Z puwudt, strej. 

ku giseiów, trwającego już 4 . tygodnie i braku 
widoków zlikwidowania go, wzywa się wszyst
kich giserów, by stanowczo omijali Lwów.
1 ’ ‘ Sekcjo T giserów,

§ BACZNOSC TOW. CEGLARZE! W niedzie
lę, 16. b. m. o godlz. 10. przed’ poiudniem, w lo
kalu, ul. Zielona 1. 7, oooędzie się Zgromadze
nie czionków z p ) rządkiem dziennym: je Spra
wa podniesienia wkładek, 2. sprawa komisji cen
nikowej. Zarząd!

§ BACZNOŚĆ CUKIERNICY! Z powodu 
ahejku omijać Lwów aż dlc odwołania!

Znrzaai Zw. -ław. cukie.ników.

S praw y  partyjne.

ZGROMADZENIA SPRAWOZDAWCZE 
posła SMULIKOWSKIEGO

odbędą się:

w W TNNIKACH dhia 18 września, 
w JAWORU W IE dinia 23 września b r.

A* CWTKOWSIU - W. SAORT.
17)

Z  W Ł Ó C Z Ę G I
(Uiąg dalszy).

Czego my szukamySoDjeżdźajac naokół Kraj 
ojczysty, co spddlziewamy się znaleźć gdzieś w 
podnóży ozy u jej kresu Jakiemi nieznanemi p ra
gnieniami pędzeni, wsiadamy dó wagonu, aby 
po całonocnej jeźdlzie zbierać obolałe kości w 
pierwszym lepszym hotelu pod1 tuszem zimnej wo
dy przyprowadzać dó równowagi umęczony bez
sennością mózg, a potem włóczyć się po pra- 
żajoem sloncu ulic, jadbć za drogie pieniądze po 
przygodnych restauracjach podejrzane potrawy, 
przyglądać się jednymf i tymsamym zawsze fizjo- 
gnomjom luczkim których czczość, głupota, lub 
zwierzęoość dżiała na nas tak samo odrażają
co, jak tam, w małym kręgu naszego bytowania?

Nie umiemy na to odpowiedzieć. Zdajemy so
bie sprawę z całej bezsensowności naszej włóczęgi 
i me przyznając się przed1 sobą do tego, mówi
my sobie w duszy szczere, ehoć brutalne słowa 
prawdy, a mimo i» postanawiamy kontynuować 
tę podróż etapami, które sobie na początku w y
tknęliśmy. Dziecinne jak.eś poczucie honoru na
kazuje nam trw ać przy powziętym planie, aż do 
zuj>elne| jego realizacji. |

Nowe krajobrazy? nieznane miasta? niezrw- 
ne typy? Czar nowych w rażeń I nowych wzru
szeń? Gdyby tak było! Ale w laniazji przeżywa
liśmy lo wszystko i w jej cudownsm świetle 
wszystko było piękniejsze. Rzeczywistość przy
niosła tylko odlozarowarue. Dzieje się to z każ
dą tęsknotą iudteką, z każdem ukochaniem. Nie

warto nigdy przedzierać welonu, który nrzesła 
nia ideał. Bo tylko dopóki czuje się w piersiach 
płomieni pożądbnie, dopóty wid1 i ’ się życie 
kolorach, i uznaje się sery? i jeel jego

To myśli, jak szare, gryzące d'ymy jęły podno
sić się z zaspanego w nętrza mego-, gdym po cało
nocnej, przerywanej drzemce w pociągu pospie
sznym z Wilna otw orzył mętne oczy na wspanai- 
łość poranku gdzieś już w okolicach W arszawy. 
Towarzysz mój spał jeszcze.., patrzyłem  na jego 
twarz dziwnie w tym niepokrzepiającym śnie bo- 
leściwą, orr.azaną oy łtm  węglowym, na mzmierz- 
wione włosy, na łponuęte ubranie, uswiadamiajac 
sobie równocześnie, że tak samo wyglądia moja 
zewnętrzna powłoka. ,, Stwierdzenie tego Taktu 
wraz z uczuciem kompletnego fizycznego roz- 
trzęsiema nie mogło usposobić mnie przy jazne 
dó czegokolwiek, a już najmniej do tego miasta 
wiekowych snów, uwieńczonego kiedyś ciernio
w ą koroną męczeństwa a obecnie rozpasanego 
bakehanalją wszystkich szałów, rozchodzących sie 
trującymi muzm atam i po zbudzonym z letargu 
niewoli organizmie narodu.

Zdud'ziłer4 śpiącego na p.okrustow em  łożu, 
bojowym okrzykiem: W arszawa!

Sławetny g ró d  znajdował się jeszcze w odle
głości pół godziny drogi, ale należało pozbyć 
się przynajmniej z grubsza osadu, jaki p-zyw arł 
dc naszych ubrań, rąk, twarzy, i włosów. j

— Szkoda, że nie Lwów — odmruknął tow a
rzysz — niema czego, tak tryumfalnie zapowiadać. 
A gdzież ten nowy most pod Grounem na Nie
mnie? i 1

Przespałeś Grodno, N.emrin i Irruost.
— A gd'yb się tak d'a!ó, i /W arszawę przespać? 

Byłaby jak się zdaje mniejsza szkoda.
Otwierał przemocą palcami oczy, by dać ni© 

poznać, że oatrzy orzytomnin . ■

— jak i swiezy, pachnący rosami dZień!
W trącił gnie v. me:
— 'To mi tylko uzmysławia tem b&idZiej, ^  

jesteśmy ohydnie brudni:, i .że umęczamy sie djiflS18’; 
w upale warszawskim. •; i i -

Nic, rzeczywiście nie imponuje mu obeMJ 
nic, nic go przyjemnie nie wzrusza.

Byliśmy zgodói w jednem, a m ianowki3 
abominacji do tego wrzeszczącego chełpliwie s|vr 
wielkoświatową kulturę 'obnoszącego miasta &;.« 
re  nie widzi Polski poza sobą i Durę caduco .doS
ża się za jej se re t Nie mówiąc juz o Lwowie im
ry  dlo nas jest oczywiście jodyn cm m as- , 
gazie można żyć i kochac (tesio przy wiąz4"11,.' 
trącącegc prowincjomlizr.iem nie weźmie ran1 . 
złe żaden z naszych czytelników), sympatyczfl’"
sze wspomnienie wynosi się z fiiisterskiego

j
sztywny, ale schludny, przewiewny Poznań "
łomieszczańskiego Krakowa, milej jawi się P> C’

oej sentymentu budki W ilno ,. acz tak odr? 
charakterem swym od[ miast polskich, Wars 
nie ma oryginalnego tj-pu; chorując na wi® ^ , 
wchłania w sieb;e wszystko, co jej znamię r j 
nie przetrawiwszy Europę na swoją krew,!1 j j l  
się, błyska i dźwięczy kosmopolitycznym ^  
łeni, pełnym wspaniałości ale i zaduchu p- 

\ Gdyby nie kom erzność’ wypoczynki1 beZp o 
trzymanie, się minęlibyśmy sto i ?ę w naszej 
ży ku pięknemu, cichemu s ło ń cu 'n a d 1 m0T$0 

Ale perspektywE snu w pokoju że sp^rfoB
nemi storami, gdzie nie czuć pyłu w ęgio^cg ^  
nie słychać zgrzytu teiaziw a trzęsącego 
szynach kolejowych była tak nęcącą, żi z '  f, 
dówaliśmy się na wyniesienie swych cobołk® . r 
ulice W arszawy, • by j być zgryźliwymi c>b7- 
ic.am i kinoteatru jej życia.

(C. d. «•)
—♦■4---  1
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Z atmosfery ministerstwa kolejowego.
DUtachczasowy stosunek mńustersiwa koleji 

lęłaznycW w Warszawie do małopolskich dyrak- 
c kolejowych pozostawiał zawsze ogromnie wisie 

źyc^nia. Był on wszakże zbyt częste wręcz 
*1î zdl ‘owym, o stale oo najmniej nieznośnym.

Wiadomo, źe główne skrzypce w tom. kol. 
żw prowadzą byii urzędnicy wszystkich trzech 
dyrekcji kolej. b. Galicji, w nem sporo ludzi sto
sunkowo młodych, dbść sprytnych, cIjoć niejedno 
ktOini  ̂ chorobliwie próżnych i bynajmniej wcale 
nie..; głowaczy. (Natuiramie są ponadto w W 

Z. bardzo poważni yracnwnicj i znakomici 
i’ ''hovvCy, któ.ych nie będlą dotyczyć niniejsze 
Vwody ' •

Otóż panowie umien w' swoim czasie wy-
•̂wz-ystać pomyślną konjunkturę, kiedy to w szcze

ln o ś c i  organizowało się ministerstwo koleji zel. 
w Wa 'szawie, oy jeden po 'frugim cSmycna* do 
stolicy, chwytać tam, oo było najlepszego, kła
niać się w prawo — w lewo, wzrastać w stosunki, 
awansować się nawzajem, ściągać: db siebie toom- 
pihow z jyfałopoLki, więc i familjamow, przy 
!®ćiół osobistych, politycznych, protegowanych 
1 t. p _  sluwan: dojrzewać iia ministerjainy.cn 
Matadorów.

Charakterystycznym jećńak ubtowehi jest 
®kt, iż wśród owych na drożdżach wybujałych 

^gnitarzy znajdują się także jednostki, które za 
ausbjackicn czasów nietylko słynęły tako naj
zwyklejsze miernoty zawodowe, ale ludzie, oo to 
* Pewnością ani raz db listopada r. 1918 nic* 

zdbbyć się bodaj na przelotny przebłysk 
S^adbmości polskiej krwi w souis.

I istotnie też niejedlen z dotyczących prze- 
^^Warzonych od paru lat „Polaków", na do- 
nuar monopolowej n*arki ehjeńskiej, najpewniej 
v’styc4Zi się dzisiaj : nierzadko swojej haniebnej 
Q2°k»biiiej przeszłości, gdy w imię słów hymnu 
•■fiarodby-tgo'... „za cesarza i nasz kraj"... „osła
hiał“ przegnite rządy rakuskie, szykanując* w

podwraany-oh rodaków  — /między innemi 
R w a n ie  języka polskiego w  słowie i piśmie, 

,a .,grósste U noidiijjig" w poufnych instruk-
C] wojsko1 vych, niszcząc niejednokrotnie i«dz- 

a '  egzystencje. Tak było — i tej moralnej plamy 
charakterze żadna pralnia chemiczna nie wy- 

ęj,. . Z tem piętnem  w  duszy wyp&dńie po naj- 
ro!252* m życiu... przenieść s.ę w zaświaty — 

8t?dzHi się wraroych imion polskich — ~poł 
to dopiero z  nastaniem Polsk i1.). 

a 1 cóż to za straszny paradoks historyczny, 
rmi L?a n̂ '-e w  idrodzonej Ojczyźnie, w niezrozu 
s. przez nich Polsce, odnośni n'dzie wybili

^ rzcd innymi na czato, stali się w  mifuister- 
kol. żel. faktycznymi... , panam i życia i 

-  ^ o i " .  wiewając stamtąd! w całe  kolejnictwo
tulskiekratUf* ia tęchłą atmosferę austrjackiego biuro- 
» Zfnu, szerząk miazmaty człowieczego upo-

u w 1?.’ iakoto: protekcję, shiżalstwo, intrygę, nie- 
naj 50 do przełożonej władzy — oo kto cnce 
L KOrszego! O zarozi miałości zassjro ■*»cSiu! \ j  zarazi nuaiosci zas i pewności
b. °h ponów świadczy fakt, iż jeden z nich,
li}, ^ ^ h i k  lwowskiej dyrekcji kolejowej, pozwo- 

hŁ ■l“ w®**u osobowym we Lwowie w raz 
bijjjuf z 'Wiceprezesem tej' dyrekcji, a obecnie 

koleji, p. Nosuwiczem, trzymać p. No- 
też r ? \  z® klapę od  surduta! Ciekawiśkny, czy 

Nosowicz będizie ówego chama „trzym ać" 
jie w ministerstwie. 

ars, ^  dziwnem, że 'w tekim sianie rzeczy 
ko m atadorzy robili w  M. K Ż„ co tyl-

WyCblel1 ~  zw l iszczą, iż *adlen z Jbtychcza-
chęęj . PP- m inistrów nie roalazł w sobie dość 
tożytę/ I**® Iji, t y  ich nieoo przyprowadfcić db 
Sao; ściągnąć db  właściwej m iary. Po
ty y,9, *5 ! irz^.Jewszystldern cfyrekcj* Kolejowa
"bż ? °k>ue przechodziły dzięki owym wief-

^ isine  p.ekło udręczeń.
ZUrnlałem  również, iż z  naprowadzonych

" w  P r z y g n ia ta j  ą c r  część społeczeństwa ko-
’ak , 8 °  z MalDpolsKi, w  tem zarów no „biali" 
''̂ hiero^  ̂^wnni1", urzędnicy b. statutu II. b., in- 
lWi ję i- prawnicy t  Jkioszą się do ministei -

w W arszaw ie jeżeli nie wręcz apa 
zJśvią L . z nadzwyczajną rezerw ą Masy nie 
J^lo, j ‘" '‘“niejszego zaufania db „góry" — ila- 

IZ na owej „górze" sto ją  przeważni* 
 ’ Peszący sie nigdy przedtem jakakol-

wiek sympatją w śród podwładnych, a  przeciwnie 
w kiei unku uczuciowym, patijotycznvm  i oby- 
watenJrim nienajlepiej zaoisani u1 ogółu. A to jest 
Txevz ogromnej doniosłość,

Newy mimsiei ueiejowy, mz p  i n o s o w i c z

zanadto Jool^ze zna caboksztah tych własnw sto
sunków — przeto na razie obejdkm się baz omit- 
wiai.ic szczegółów, a  należy pizypuszciać, iż 
potiafi wprowaotzić w m inisterstwie kol. żel. ko
nieczne zmiany z korzyścią dla kolejnictwu* w 
Polsce wogółe, a dla pracowników kolejowych 
w szauególŁ.ośkji. , Emeryt. «

Polityczni spekulanci
(irapka ludZi z pod znaku „ZemK i w o n ” 

z ul. Ruskiej 1. 3 marzj. nietylko o  laurach, zdo
bytych na bezkrwaw ej walce z partjami socjf- 
listycznesiu, ale i o działalności iia szerszej are
nie. Roi się tedty w tem pisemku, majijioem być 
orgu..em U S. D. P. oo  przedlruków z rozmaitych 
świstków, roszczących sobie także pretensje db 
zabierania głosr w ruchu robo tn iczym ,z soczy 
stemi wymyślaammi w  stronę P. P S ,’ Bundu 
i zagranicznych partji socjalisty,cznycn. Panowie 
z „Yemli i W oli", zarekwirowawszy pew na ilość 
dolarów amerykańskich1, przeznaczonych nu cele 
dobroczynne, postanowili „rozbudować" swoja 
pjortję i suszą już tylko głowę nad! tem, ja aby to 
iwzysjjorzyć -sobie w iększa jak dbtychczas ilość 
czytelników i wyznawców,

Robota na wsi nie idzie im jednak zupę to, u, 
goyż rezolutni rezonerzy natrafiają ,ra eiiergiczny 
sprzeciw innych stronnictw  ukraińskich, k tóre le
piej i zręczm.ej umieją na tle nacjonalistycznych1 
pobudek, wygrywać niezadowoleni^ mas chłop
skich Galicji Wschodniej, W ołynia i Poltoia 

, Jeszcze w okresie ostatnich wyborów  p ra
wowierni i nieposzlakowani „marksiści" z ulicy 
Ruskiej 3 tworzył, „jednolity fron t"  z ukraiń
skiemu stronnictwem, mieszczańskiemu i solidarnie 
zbojkotowali wybory db sejmu. Dziś ci siurowi 
sędżiowir, widzący ; źdźbło w >ku bliźniego, a 
nie widzący belki w  swojem, skoiiipronutowani 
ślepem jtosłuszeństwem .wobec komendy Petru  
szewicza zapragnęli „chytro mudlro i new ełykim  
kosztom" dbjść jedńak do posiadania reprezen
tacji parlamenidmej. Biorą się db tego ze spry
tem macniawelów z Kulikowa i syrenimi glosa
mi poczynają wabić ku sobie posłów ukraińskich 
z W ołynia, wybranych jak wiadbmo pó’d wybitnie 
nacjonalistycznemu hastom  listy !łr 16.

Już poprzednio zarzucono wędkę na b po 
sła Luckiewicza i ar.: zatroskana się o  to, że 
db szeregów partji „jedyu.e klasowej I i proleta- 
rjsekiej" włączona... w spółpracow nika i kores
pondenta nacjonalistycznego „Diła",

Poseł Luckicwicz jak wiadomo, zr,ajdbje się 
dzisiaj poza granicami kraju, to  też panowie z 
dzisiejszej U. S. D. P. zwracają się ku innym po
słom z ukraińskiego klubu: p arlamen taro ego, obie

cując un zrore gory Vv o s ' h mui.r n u iu tiic  „Z*3riili 
i W oli" tok ich do siebie nęcą:

„Żal się robi, kiedy się  patrzy ne b iHKoni< 
się tego (uki aińskiego) klubu, który składa się 
z posłów, przyznających się w prywatnej (!) roz
mowie dc prz^konai. socjalistycznych. Niektórzy 
z nich stoją naw et r.a giuncie .proletariackie' 
walki klasowej’ i ze swoimi (!) pro^ram am ' (!) 
sympatyzują z naszą partją.

To, że dbtychczas postu wic u  nic zdobyi, 
się na przystąpienie db naszej partji, przypisać 
chyba należy ich politycznej niesamodlzielności (!), 
ograniczonej ciasnemi klubowen.i ramami",

„Na zachudteie socjalpatrjoci chociaż ;<Je ra
zem z burżuazją przeciwko rewolucyjnym zma
ganiom proletariatu, to jedtnak bemaj dla okai(!) 
jedńoczą się w odrębnych politycznych ugrupo
waniach i nt. zewnątrz zaznaczają swoją odręb
ność i śamobzielmuść.

Czyzby tej oorębnosci, k tóra metylko z  for 
marnej, aie i z ideowej surm y okazuje się abso
lutną konieczno'ścią, mieli n ,c rozumieć wołytiscj’ 
posłowie, nazywający siebie (!) socjalistami?" 
Czyżby u nich nie miało znaleść s.ę zrozumienie 
znaczenia, jakie dlaje parlamentarnemu pizedśta- 
wicielstwu istniejąca polityczria partja ?

- : Posłowie z W ołynia, chocidżoy byli esob. 
scie (!) najbardziej świadomym f?) socjalistami, 
bez kontaktu i m oralnego mandatu naszej purtji 
nie uchodzą ze zastępców socjalistycznego pro- 
le tirja tu". , ^

Tu znajduje się senno rzeczy, Kiedy mile 
partje s tara ,ą  się o rozpowszechnienie swej kteu 
logji w śród najszerszych mas, a  przedstawiciel
stwo parlam entam e :ck>Dywają sobie aia zadoku 
mentowama swej politycznej roboty, to szanowni 
rodaktorzy „Zemli i W oli" zaczynają od... burżua- 
zyjnego kouca.

Podwójnej oowieir, m iary używ ają dżisiejsi 
meuerzy U. S D. P .: innej dla sieb.e — innej 
dla drugicli. , Zapominają biedni, źe kłamstwo 
zbyt krótki* iiia nogi, ażeby się ni" potknąć, za
pominają, że w dbb tt dzisiejszej nie tak znowu 
trudńo poznać się na Lisach farbowanych.

, I kiedj, ipama maska z owych „dkiesięcsu 
spidw iedliwych", wygląda z pod niej oblicze chv- 
trych m icheruw i politycznych soekuiantów.

Sfilidncść ijrzsmysłowc? pciskieg9.
W „W yzwoleniu" opisuje poseł Jan  Ledwoch 

wrażenia swe z pobycu w Danjii i pi. m. poahosi 
niechlujstwo polskiego handliu, nie ziiającego punk
tualności do.rzymanic warunków i t. p. w stosun
ku do zagronicj. Na obwód przyl icze taki fa k i: 

Fabryka zapałek „Błonie" otrzymała zamó
wienie z Danji na zapałki. W ysiała transport 
pierwszy; zapałki się podobały — więc kupiec 
duński zamawia drugi transpori, znacznie więk
szy, płaci z góry fdkmstoem' koromamf i tózeka dlość 
długo na zamówiony tow ar Towar wreszcie 
przychód i Kupiec rozpakowuje go i cóz znaj
duje? Pudełka mniejszego formatu. W  !caż%m 
pudełku tylko trzecia część zaw artości, większa 
ilość zapałek jest bez łebków, ,

Przerażony i poszkodowany kupiec wzywa 
konsulat polski za świadka.

Kuptee ten jwawdbpę dobnio nie będzie się 
procesował z szanownym zarządem  fabryki za
pałek „Błonie", tylko ostrzeże stu duńskich kup
ców, aby nie zamawiali czegoś w Polsce, bo tak 
wyjdą, jaki on na zapałkach „Błonie".

'ijó żn e .

, „LIGA CZASU* W  ROSJI. O statnie posie
dzenie „Ligi Czasu* organizacji, mającej na  celu 
spopularyzow anie w śród najszerszych m as eko- 
nomji czasu, postaw iło jako  pierwszy obowiązek 
dla sw ych członków  punk tualne  przychodzenie 
na zeorania, k tóre kończyć się m ają również 
o oznaczanych godzinach. Ponad to  z tlecano  
członkom  L. C. pracującym  w ; urzędach p ań 
stw ow ych aDy w pływ ali na sw ych współkole- 
gów w sensie jirzyśpieszonego za ła tw ian ia  aktów , 
w pływ ających do urzędów1, gdyż jak  głosi rezo
lucja uchw alona przez hLigę Czasu■* urzędy 
państw ow e są m*ejscem, : gdzie dokonyws się 
najbardziej rażących nadużyć czasu

){ o m u r iik a ły .

X ZARZĄD UNIWERSYTETU LUDOWEGO 
im A. 'M ickiewicza, odbęozie posiedzenie w e 
wtorek. 18. b. m. o  godż. 7. wiecz. w lokalu 
własnym przy ul, Bourlardla Z powodu ważnoś
ci spraw, w zywa się wszystkich czionkow za
rządu, aby się jawili punktualnie

A r t u r a  g o l d m a w a ,  l w ó *  ^ y k s t u s k a  1 9 , * e l .  -  p o l e c a  k a l e n d a r z e  ś c i e n n e  i t y g o d n i o w e  n a  r .  . 9 2 4 .



K „DZIENNIK LUDU WY" f

JUŻ NADESZŁA KSIĄŻKA
J, i P IŁ S U D S K IE G O :

W S P O M N IEN IA  o

I JEST DO NABYCIA.

W  fłS ll?G A R X I L U D O W E J
'  »• UL SZAJNOCHY 2

oraz W  A D M IN IS T R A C J I 

„ D Z IE S A lIB iĄ  L U U U W E a O 11. 

issają^Es n r  eg w—  W B /&

Za ^ e r s z  Tnilim 1 szpalt zwykle za tekstem 
Mp. 900- - Nadesłane 2700'—. w tekście 450O1—. 1=1 O G Ł O S Z E N I  4 L H

Na I. stronie 7.000. Drobne ogł. za słowo 600— 
Komunikaty 3.600-., zamiejscowe o 25% drożeją

S Z N U "  ‘  " “ W O D N I K I  e i E K T i r U l E  s p s

Tow. Praem* W u A B Ł L  SR a  A Rc. w  W arszaw ie * - Główny Zarząd. ^rólewska 41. T6lG|.2B1~Z0. 
Zastępstwo na Wschodnią Małopoiskę, Lubelszczyznę i Kresy ,f 

Inż. S frfau  IH leru ieiusR i i S-5ia
1. W Ó W .  „ K C m i S P t H / *  B A T O R E G O  3 6  T e l e f  6 9 0 .

O św iadczenie E lek tro w n i m iejsk iej w e  Lwowie.
Niniejszem idajemy do wi lomości, że przewodnim elektryczne Tow- 

przemysł. „KABEL“ Ski Akc. w Warszawie typu P. <_ i plecionka typu S- O- 
ji> g ą  być  u i j w a n a  do ta ta la c j i  e lo k try cso y c l i  o > Lw b c I*, jako _'dpc bia
dające Polskim Przepisom Bezpieczeństwa ' —■ : 1 5 935

Zakłady Elekryczne król. stoi. m Lwuw. Biuru Kablowi

Dr. K lara FriscłJ-SaiiiJcha
ord. w chorobach skórnych i wai.ufyczn dla kobiet

W A Ł O W A  I Ł  o d  3 - 5

' w  C h o r o b a c h  s k ó r n y c h  i w e n e r y c z n y c h  "

Gp . i-OL i FU LLt l S A U h
- b. sekundarjnsz szpitala pow szechnego 26

fjlidyiiuje od 3—6 popołudniu Z ó ł k i e w a Ł *  a a

f i  i n C i ;  I V  wc.ieryezne, skórne zastarzałe —
L l l I l I K I l D T  tęczy i « .  i  i * -

D r -  F R I S C H  u l i c a  W a ł ó w a  11.

Specyalista vh< rób pkórnych i WCMCJ JfWill) 0.1
D r .  G O l a D  S T E I N

b / ł j  elew kliniki' wiedeńskiej i berlińskiej przyjmuje 
kobiety od 19 — 12, mężczyzn od 2 — 5, w niedziele 

i święta od 9- 1. Krasi., w sk icgo  3.

PRZED SABOTAŻAMI och,onić mienie nie- 
zawodnemi aparatami do w iszenia ognia, ceny 

’ ■ przystępne, dostawa natychmiastowa.
, P  I ł -  O T  L W Ó W ,  B a t o r e m u  A. 
Spodka z ogr. por. dla dostaw motorów, .naszyn  

tnłyóskich , obrabiarek i t d. 871

|  | R U  K 1 i S T AMP I L  IE
J/f wykonuje DRUKARNIA i WYRwB PIECZĘCI

I. F R I L D M A  N A
Lwów, ul. SyKStuska 4 .

K o r z y s t n a  u i & f t i  d l a  u s s z y s t t t i c f t i !

T>SA. R A T 1 ?
Wszysfk m, przew ażnie urzędnikom , przy wpłace

niu Mk 400.000 dajem> redytu na Mk 1,000.000 i więcej. 
Polecamy na tych warunkach ulgowych rozmaite towuiy 
manufakturowe i bławatne (materje męskie i damskie) 
iowary letnie, płótna i wiele innych. 941—3

a
A . k a d L e m i C i t a  2 3 .

Nie kupmcie obuwia, póki me poznacie m s / j o  cen! 
SKŁAPOBUW IA f t & S S  Grodeeks 1

R ek  za ło źen iae  T881. A R T Y K U Ł Y  D O m O W O  • G O S P O D R R C Z *
P  O  I .  a  C  A ,!) " \  ? \  

A I . O J Z Y  H U B N E R  L W Ó W  R Y N E E  3 6
l i Y . Ć ł " W  IM 'X  g ą K Ł A - I j  , tr* at* x M z v n - a £ ! I t  J ^ . r . Ó W ,  . 944—  1®

Europejski Cyrk i Menażerja „Medrano
Luto, |ilac nflsjw! jftrskl — Dyr. L Sroobodc,

d is" ?Dziś pompejskie A r  O n  3  P 7 V m n l l l  Wszyscy ujrzą me na ekranie lecz f i  t i  i l  - U g  
wiaowisko H l C t l a  . I l& J f l l lU  • ■ • w . izeczywistości oryginał fiłmu o jV  " W  5 * u
wedie powieści H. Sienkiewicza. Lwy — Tygrysy - i  Pan*ery i Niedźwiedzie na teienie cyrku. Gościnny wys£'^ 

CHARLESA ILLNEBA z  nieznaną dotychczas tresurą burycn niedźw iedzi wzbudzających podziw
JW*- Salwy śmiechu ł ■» r  BW § * -  Salwy śmiechuJ
Występy świetnych „Tno Foniner* i duetu dżokejów , HENNY". — Wkrótce wystąpi znakomity „Bernard!*. 
— Początek o godzinie 8-mei wieczorem — Tramwaje po przedstawieniu we wszystkich kierunkach miasta 

Menażerja codziennie od godz. 9 - 4  po południu. — Kasa czynna od godz. 11- 2 i 4 - 8  wieczorem

N A F T A
w sKleparh produktów naftowych

przy ul Saniechy! 3 i Sadownickiej 1.23.
p O Z L A d ltO

G azolina , '
B e n z y n a  a u t o m o b i l o w a ,

B e n z y n a  do primusów, 
Olej automobilowy,

S m a r  T o v o t t a ,
Ś w i e c e

.,GAZOL!NA“ Mb fena we Lwowie

K o b i e t / !  

r o u a r z y s z ł t l !  
R o b n t n l c e !  

h u p j c i e  f o r n i r y  
id W a s z y c h  

h o n s n m a c h  l

w

astępra naczelnego redaŁtora i redbktor odi»v. iedzialny. JAN SZCZYREK. — Drukiem Artura Goldmana we Lwowie, Sykstusk« 16, teł. nf.


